
   [image: Okładka]
 
    
      
        Bolesław Leśmian

        [O majowym poranku deszcz ciepły i przaśny...]

         

        
              Ta lektura, podobnie jak tysiące innych, jest dostępna on-line na stronie
              wolnelektury.pl.
            

        
            Utwór opracowany został w ramach projektu Wolne Lektury przez fundację Wolne Lektury.
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[O majowym poranku deszcz ciepły i przaśny...]








O majowym poranku deszcz ciepły i przaśny1 
Trafia w liście na oślep — prawie bezhałaśny. 
Krople, spadłe i kurzu pociągnięte błoną, 
Podskakują na piachu i wzajem się chłoną, 
I wspólnie olbrzymiejąc2, trwają same przez się, 
Aż je ziemia powoli uszczupli i wessie. 
Coraz mniej ich przybywa na drogi i łany. 
Już wygładza się strumień, deszczem pręgowany, 
Już zza chmur, rozpostartych na kształt kruczych skrzydeł, 
Słońce pęk wysztywnionych ku ziemi promideł3 
Rozwachlarza4 znienacka i przez wyzior5 w chmurze 
Prześwitując, rozwidnia strojne brzozą wzgórze 
I klin pola przygodny i pogrąża w złocie 
Sad wiśniowy aż do dna wraz z wróblem na płocie, 
Co, światłem zaskoczony, ćwierka wniebogłosy. 
I łzy jeszcze niestałej i ruchliwej rosy 
Skrzą się tłumnie, u liści zawieszone brzegu, 
I wzdłuż łodyg cwałują resztą swego biegu. 
Motyl, któremu skrzydła posklejał miód słodki, 
Na bakier6 wpięty w kitę zachwianej tymotki7, 
Kołysze się w cudownym oczom bezukryciu, 
Znacząc jakiś świat w świecie, jakieś życie w życiu, 
I coś sobie wyznają dwa milczące znoje, 
Dwa szczęścia niepojęte — i jego, i moje. 

 






  
    
      Książka, którą czytasz, pochodzi z biblioteki fundacji Wolne Lektury. Naszą misją jest wspieranie dzieciaków w dostępie do lektur szkolnych oraz zachęcanie ich do czytania. Miło Cię poznać!

    

  
    
      Przyjaciele Wolnych Lektur otrzymują dostęp do prapremier wcześniej niż inni. Zadeklaruj stałą wpłatę i dołącz do Towarzystwa Przyjaciół Wolnych Lektur: wolnelektury.pl/pomagam/

    

  
    
      Podoba Ci się to, co robimy? Wesprzyj Wolne Lektury drobną wpłatą:wolnelektury.pl/pomagam/

    

  
    
      Informacje o nowościach w naszej bibliotece w Twojej skrzynce mailowej? Nic prostszego, zapisz się do newslettera. Kliknij, by pozostawić swój adres e-mail: wolnelektury.pl/newsletter/zapisz-sie/

    

  
    
      Przekaż 1,5% podatku na Wolne Lektury.

KRS: 0000070056

Nazwa organizacji: Fundacja Wolne Lektury

Każda wpłacona kwota zostanie przeznaczona na rozwój Wolnych Lektur.

    

  
    
      Przypisy:
1. przaśny — niekwaśny, bez wyraźnego smaku. [przypis edytorski]

2. olbrzymieć — znacznie rosnąć, stawać się olbrzymem. [przypis edytorski]

3. promidło — promień. [przypis edytorski]

4. rozwachlarzać (poet.) — rozciągnąć na kształt wachlarza. [przypis edytorski]

5. wyzior — prześwit. [przypis edytorski]

6. na bakier — na bok. [przypis edytorski]

7. tymotka — trawa o prostych źdźbłach, długich liściach i gęstym kwiatostanie. [przypis edytorski]



    

  
    

        Wesprzyj Wolne Lektury!


        
        Wolne Lektury to projekt fundacji Wolne Lektury – organizacji
        pożytku publicznego działającej na rzecz wolności korzystania
        z dóbr kultury.


        
        Co roku do domeny publicznej przechodzi twórczość kolejnych autorów.
        Dzięki Twojemu wsparciu będziemy je mogli udostępnić wszystkim bezpłatnie.
        


        
            Jak możesz pomóc?
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            Przekaż 1% podatku na rozwój Wolnych Lektur:

            Fundacja Wolne Lektury

            KRS 0000070056
        


        
            Wspieraj Wolne Lektury i pomóż nam rozwijać bibliotekę.
        


        
            Przekaż darowiznę na konto:
            szczegóły
            na stronie Fundacji.
        


    

  
    
      Wszystkie zasoby Wolnych Lektur możesz swobodnie wykorzystywać, publikować i rozpowszechniać pod warunkiem zachowania warunków licencji i zgodnie z Zasadami wykorzystania Wolnych Lektur.
Ten utwór jest w domenie publicznej.
Wszystkie materiały dodatkowe (przypisy, motywy literackie) są udostępnione na Licencji Wolnej Sztuki 1.3.
Fundacja Wolne Lektury zastrzega sobie prawa do wydania krytycznego zgodnie z art. Art.99(2) Ustawy o prawach autorskich i prawach pokrewnych. Wykorzystując zasoby z Wolnych Lektur, należy pamiętać o zapisach licencji oraz zasadach, które spisaliśmy w Zasadach wykorzystania Wolnych Lektur. Zapoznaj się z nimi, zanim udostępnisz dalej nasze książki.

      E-book można pobrać ze strony: http://wolnelektury.pl/katalog/lektura/lesmian-o-majowym-poranku-deszcz-cieply-i-przasny/

      Tekst opracowany na podstawie: Bolesław Leśmian, Łąka, wyd. J. Mortkowicz, Warszawa, 1920

      
              Wydawca:
              Fundacja Wolne Lektury

      Publikacja zrealizowana w ramach biblioteki Wolne Lektury (wolnelektury.pl). Dofinansowano ze środków Ministra Kultury i Dziedzictwa Narodowego pochodzących z Funduszu Promocji Kultury – państwowego funduszu celowego.

      Opracowanie redakcyjne i przypisy: Marianna Czabator, Aleksandra Kopeć-Gryz, Damian Kostrzewa, Martyna Sawicka.

      Okładka na podstawie: Meadow (La Prairie), Pierre-Auguste Renoir, domena publiczna

       

      
              Plik wygenerowany dnia 2024-11-04.
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